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Przewlekłe przesilenie w Genui.
Próby załagodzenia konfliktu.

Loudyn. PA T. Specyalny spraw ozdaw ca 
b iu ra R eu te ra  donosi z  Genui, że S chanzer 
używ a obecnie całego swego w pływ u, aby 
doprow adzić do porozum ienia z Belgią w 
spraw ie w arunków  postaw ionych Rosyi. 
K oła angielskie w Genui stoją na lent s ta ­
now isku, iż propozycye belgijskie nie zga­
dzają się z zasadam i przyjętem i w Cannes. 
Rum uński p rezydent m inistrów  m iał ośw iad­
czyć w rozm ow ie z Schanzerem , iż m ała En- 
te n la  — m ianowicie Rum unia jako kraj są­
siadujący z R osyą —  gotow a jest w ohecnem ' 
p rzesileniu  fop rzeć  Schanzera i L. Gec,rgfc'a 
Litw inow w rozm ow ie ze specyalnym  sp ra ­
w ozdaw cą R eu tera  ośw iadczył, iż w arunki 
m ocarstw  postaw ione Rosyi m uszą być zmie 
nione, jeżeli ma dojść do porozum ienia. Li­
tw inow  dodał, iż możliwem  jest, że kw estya 
la nie będzie zała tw ioną na obecnej k onfe­
re n c ji, lecz p rzekazaną będzie specyalnej 
komisy i do szczegółowego zbadania. W  d a l­
szym ciągu Litw inow  oświadczył, iż zap ro ­
ponow ana zbyt m ała pożyczka będzie przez 
Rosyę odrzucona.

Groiby Lloyd C£sorge'aD
Genua. P NT. W 1'■ciach koalicyjnych slychac. 

że. i myd Gcurgc oświadczy! w czasie o.-dainiego 
spotkania z (lcicguleut niemieckim że Anglia nie 
życzy sob o. zajmować się nadal kweslyą repa ra ­
cy i a to ze względu na fakt, iż rząd francuski o- 
clągd sie z wzięciem udziału vv obi-adacii mo­
carstw syglmlarnycli przed 31-yin imiju, oraz, że 
delegacya niemiecka ma rokować \v lej sprawie 
he/pośrednio z Francya. Słychać również, ł.9 
Llo,yd Gcoigc w ezasie pierwszej konferencji z 
b a rt ho u po powrocie jego z Paryża oświadczy! 
szefowi delegacyi francuskiej, że Francya zmusza 
Anglię do poszukania sobie nowych przyja/ni. 
Lloyd (ierge ma się zachowywać w kwesty i ro 
rfcpaineyi tymczasem wycżekujcJG? Co się lyezy 
też konferencyi z Barthou, to premier angielski 
Oświadczył bez wypowiadania jednak groźby n 
zwarciu nowych przyjaźni, że położenie jakie się 
obecnie wytworzyło może usprawiedliwić mniej 
eKskjitzyWjie okazywanie Sv.j(h pr».yjn/nl przez 
Afijfilę niż to l(|!o itoiyete.-zas. 

i Lmuilii. PAT. (Wulfi Spccy: v kuresponden!
Daily Chroniele donosi /. Genui: e-aly (g/y.-jiiu y.i 
ljilen ly  jeśl obecnie w iiiehc/pier/eńslwic ponie­
waż Opinia angielska ruiilMuia je il zdair i, że 
Francya sprzeciwia się pokojny, i, klórcgn pra • 
fenit* il.aród angjelski. Aaili-n r/mi w Anglii nic 
będzie tulu] w stosunki do Frniie.łi I hi nci-iiGu o 
Aci 1 Współczucia eo fżufl obecny. Pomimo w szyst­
ko spodziewają się w Genui.,żc W j i l - i e  do ,.o,o 

' zunileit|a. .Tak przypusżęzaja odpowiedz rojyjsk i 
będzie- pr;IW!lO|i,,idi)lmie L-;.'sl.i!c/aj:ie.: i nm.Thwi 
dalsze prowadzenie r, kn\\;i:i. Guv*v 'F .an: ' . s :,■

* ÓAOsdbtiiHi dzidlaliihy ila wlośmy , Kzioi.uę. OfcajŚj 
czenifc konferencyi obecnie ujf mo/e już na d.-jpm, 
MWtb.Wuż potożfeilfc jest zbyt poważył’.

15 T i p i eii. PAT. Kci l ipurfdeid Ncae Frcie Pressa 
donosi z Paryża pod dala / maja:  Wed lup; ilcmle-

5) Ci •i b o %.< 
tó jak clii.

sień kilku paryskich dzienników porannych Pol­
ska zaproponuje odroczenie konferencyi genueń­
skiej. Słychać, że n ula Fnlonla pokuani Skirmun 
11i\vi, ażeby zapyla! aJiaulów o ich zamiary w 
kwesty! planu, któryby zgotował konfei encyi lekki 
skon. Slurmuni zapylał, czy nie. niożnaby Rosya- 
nem ula lwic przyjęcie nowych propteSyeyi przez 
lo. że im się zapi .'ponuię wysianie między soju­
szniczej komjsyi do Losyi. Ta koiuisya ma dokła­
dnie zbadać polożejiie gospodarcze Itosyi oraz za­
stanowić się nad jjwuranoyanu istniejącymi w 
Rosyi, a które byłyby potrzebne do przyznania 
większych kredytów przez mocarstwa. Gdyby 
plan ten aLianci uznali koufereneya wkrótce za­
kończyłaby się formalnie bez potrzeby zrywania 
rokowań.

Msze rokowania IM  W i  i Hit ntami
G enua. PA T. Lloyd G eorge odbył dziś

ponow nie 2-godzir.ną rozm ow ę z. W irtheni. 
Iłozrnowa t:. jak rów nież nieliczne intie kon- 
lerencye dzisiaj prow adzone — nie dopro­
w adziła do wyjaśnienra sytuacyi, k tó r*  n a­
dal jesl naprężona.

y  Mii na iiisffitye amt ewealuainig rokowania
Praga. PA T. B artbou przyjął dziś d z o n - 

n ikarzy  m alej en tea ty  i Polski, w obec k tó - 
ią eh w yraził się, że F rancya przyw iązuje 
szczegeiue znaczenie do w spółpracy małej 
en ien ty  i Polski nad zabezpieczeniem  pokoju 
europejskiego. F rancya spodziew a się, że ta 
w spółpraca trw ać  będzie tak że  i w p rzy­
szłości. B artbou podkreślił w obec zebranych  
d/.iennikarzy raz jeszcze z naciskiem , że 
Francya irw a pr/y’ Lem, aby R osyanie udzie­
lili jasnej i w yraźnej odpowiedzi. Dalej o- 
sw iadczył B arthou, że po«iada instiukcye, 
iż. ma formalnie zerwać rokowania, jeżeli 
odpow iedź R osjan będzie odmowna albo 
Wymijająca. Gdyby R osjanie przyjęli me- 
m oryuł, naichczat- musiałaby Francya i Bel­
gia obstawać przytem, aby ich żądaniom w  
spraw ie wlnstułści prywatnel stało się za­
dość,

iw ralii* *wMii iffiwli
Paryż, PA T. Spraw ozdaw ca ,,O evre‘‘ -w 

Genui duwimUijć się o odpowiedzi, któr;i 
Kosyanie m ają w ystosow ać Ita memorandittii 
następujących szczegółów: O dpow iedź r o ­
syjska zaw ierać będzie czlery  w arunki, rfor- 
nuilowain.-. jako zap y lan ia :

1) Czy a lianci skl.ir.nl są  Jo  eiitanlfff R o ­
syi sow ieck ie j dc iurc bez w y/.uuczuuia c za ­
su p ró b y ?

2) Czv alianci zged ' : *tę nu ods?kod<-w;.- 
fiid obcych V, |; o f, vtv-:-a;'aui ie-
diyilś w !a.sti, i.̂ oi pryW.ai:irj ni.wct w najbeir- 
d /te j uli.ryTej fo m u c1? *

Kona W  2 i M t a  Milo.
Wi«dcń. PAT. ,.Neue Frejo Presse" dou^s^ z Ge­

nui: Viscenta Yenosta oświadczył v.’obee. uzłenulf, 
karzy włoskich, /«  rokowania z Rosyanami me 
rokują wiele widoków poniew aż Rosyauóe obstają 
przy icm, oby Rosya otrzymała przedewszystkiem 
kredyt we wysokości 2 miliardów rubli w złocie 
i to nie od osób prywatnych lecz juko kreiyj. u- 
dzielony przez państwa. Takie żądanie nie może 
liczy na przyjęcie albowiem dziś trudno byUby 
maleść parlament, któryby laki kredyt ucbwaMJ,

ninflu
Gcnua PAT. W kołach angielskich twierdzą, ie  

Francya, Belgia i Rosya, dają się skłaniać do pro 
jektu mianowania międzynarodowej komisy! fi­
nansowej, k tóra  zostałaby wysłana do Rosyi. W 
międzyczasie konferencja mogliby k<xntynuzwać 
swre prace pro forma, lub nawet przerwać je, nie 
byłoby to jednak odroczeniem konferencyi, lecz 
tylko jej zawieszeniem.

Zatarg anglelsko^wfo&kl.
Londyn. PAT. (Wolff). Loro Curzon wystoso­

wał do yyIo kiego urzędu spraw zagranicznych na­
der ostrą notę w kwesty i wlocko tureckiego ukta, 
tłu. Wskutek tej noiy — brzmi dcuiesietue biuru 

•W olffa - -  można zauważyć znaczne oziębienie a lj 
stosunków angielskich i  wiosŁioh.

■oo-

i m  lici W t o  -  iw  wzRi.
Hrukstia. PaT . Uyinans jako przewoJmCKąjy o- 

letniej sesyi Ligi Narodów wyznaczył MroMl o- 
iv\arcia następnej sesji Lagi Narodów n« ik M  
-1 września br.

M itk  widoki iiożrezki i  Hienia.
(lenna. PAT W kolach konferencyi ałycfaać, to

rokowania o angielsko włoską pożyczkę We wy- 
|iorny.-inje. W koładi urzędowych niemieckich a -  
s.okości 20 miliardów n Ł. na rzecz NiemRc ksztni- 
lują się pomyślnie. "W kołach urzędowych feiMeye 
ckict Ł-tchowują w tej sprawie reae«wę.

Dyntisya lorda R«adin«a
Londyn. PA T. (Havas). Ja k  donesi „Sua- 

day Illuutrat. d ' lord  Curzon, lo rd  R ead in f 
i lu rd  P.irkenhead po pow rocie Lloyda G *or- 
ge‘a do Londynu zgłoszą  na jtg y  tę c e  tw ą  
dvmisyę.

‘--------0 -0— -ż«-
Ziiriuh. 8 maju. PAT, Początkowe kursa 9ew?z

P.eriiu (/;•, llolnndya , Nowy Yoik 518, Lon­
dyn -.f-ajo, Pąryż -17,̂ 17, Medyoiun 27,65, Prag* 
!^ 5 , Budapeszt 0,118, Zagrzeb 1.90, Bukareszt —« 
Warszawa 0,13, Wiedeń 0,06 trzy ósme, Austr- 
kor.oim stemplowana

mmmm

f.yj m oraloryuui, a jc /d i ' lak 
girigo?

4) Gzy • Slńuiin sUloiftt! są udzkTić Rośyi
k p e d v h . t  I  V.  h b i - j  i . - ‘ V - t , . l ą "  ’  •-  >

H m m t Y  F I N K E R
knj iec \ obywatel ro. Krakowa

L po JLngihli a  ciężkich cierp ien iach  
przdL} wszy lat 55*

Fuo r/el; oub î3żie się we wtorek 9 maja 
■•■ VaŁ/. i.2>0 pop. doifiii żsłohy pity 

L Llic.:o.> kiticj 29, taa klóry zaprasza 
.Krewąyeh i Znajomych
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C i e k a w e  c y f r y .

„W  Trybunie" warszawskiej podaje W. Trzciii- 
fcLj ciekawe cyfry tyczące się powyższego .lema­
tu: P. Trzciński pisze:

„Wobec zbliżającej się ku końcowi pierwszej 
kadencyi rad  miejskich w b. Królestwie Polskiem 
7. epoki 1919—1922, rad wyborczych na zasadzie 
pięcioprzyiniotnikowego prawa wyborczego, poży- 
lecanem będzie zdać sobie sprawę z tego. czy rady 
te  nie zawiodły pokładanych w nich nadziei i czy’ 
rzeczywiście stanęły na wysokości włożonego na 
nie zadania.

W b. Kongresówce, liczącej przed wojną 
12,631,392 mieszkańców, ilość miast wynosiła 185 
Z ludnością 3,356,728, tj. 26,6 proc. całej ludności 
kraju. Dane, które posiadamy, dotyczą narazie nic 
wszystkich, lecz największych bądź co bądź miast, 
klóre stanowią tzw. mjasla wyodrębnione z powia 
lów, które tworzą samodzielne powiały miejskie, 
nic podlegające władzy starostów, lecz podległe 
bezpośrednio wojewodom. Miast wydzielonych z 
powiatów mamy w b. Kongresówce — 21, zgodnie 
ts ustawą winny one liczyć ponad 25,000 mieszkań­
ców, mamy jednak Julka miast, których ludność 
nie dosięga tej liczby. Wydzielone z powiatów 
miasta liczą razem 2,231,000, Ij. 17.6 proc. ludno­
ści całego kraju, a 66,1 proc. całej ludności miej- 
iskiej. Oto te miasta, z ilością mieszkańców, zgo- 
(bjie z ostatnim spisem:

1. Będzin 28.000 m ieszkańców  2. B iały­
stok 77.000, 3. Częstochow a 82.000, 4. D ą­
browa Górnicza 40.000, 5. Kalisz 45.000, 6. 
Kielce 41.000, 7. Lublin  100.000, 8. Łomża 
23.000, 9. Łódź 452.000, 10. Pabjanice 30.000, 
11. P io trków  41.000, 12. Płock 26.000, 13. 
ttadom 62.000, 14. Siedlce 31.000, 14. Sosno­
w iec 86.000, 16. Suwałki 17.000, 17. Tom a­
szów  Mazow. 29.0C0, 18. W arszaw a 931.000, 
19. W łocław ek 40.000, 20. Zaw iercie 29.000, 
21. Ż yrandów  21.000.

W  miastach tych ilość radnych wynosi 797, w 
tym 757 mężczyzn, tj. 95 proc. i 40 kobiet tj. 5 proc. 
3est U> stosunek wyższy, niż w Sejmie, gdzie 
fcobiety-posłowie wynoszą niecałe 2 proc.

Ilość radnych poniżej la t 30 wynosi wszystkie­
go 10*6 proc., podczas gdy ilość radnych w naj- 
5nteaz.ywniejszej epoce życia od la t 30—50 wy­
nosi 69*6 ponoć. ^

Podług zawodów otrzymujemy następujące 
dane:
w olne zawody 73 radnych t. j. 9.1%
właściciele domów 24 „ „ 3 .-%
przemysł, i kupcy 148 „ „ 18.4%
rolnicy 22 „ „ 2.5%
urzędnicy 236 „ # 28.5%
(prywatni i publiczni)
duchow ieństw o 17 „ „ 2.1%

Najnowsze opracowanie 
polskie liiady*).

biblioteka Narodowa spełnia chwalebnie wyty­
czony cel. Przyniosła bowiem cały szereg wzoro­
wych wydawnictw najcelniejszych utworów li­
teratury  polskiej i obcej, poruczając opracowane 
poszczególnych dzieł najwybitniejszym znawcom 
danego utworu.

Ostatnio w ydali Bibliotek.". Narodowa Dmo­
chowskiego przekład „Iliady" Homera w opra­
cowaniu prof. Tadeusza Sinki, który w ten sposób 
wypełnił poważną lukę, albowiem sumienny zre­
sztą przekład Czubka pozostawia dużo do życze­
nia, ponieważ posługuje się często językiem pro­
stackim, a jeszcze częściej rymami częstochow­
ski emi.

Lucyan Rydel przełożył zaś tylko 8 pieśni. 
tPrzekłady używane w  szkołach średnich Popiela, 
Szamurty, i Mleczki są^u ch e  o minimalnej dozie 
poezyi, a wysokim pSotem  poetyckim odzna­
czający się przekład Juliusza Słowackiego (wy­
dany z tak wielką starannością przez Wyspiań­
skiego w nakładzie Altenberga), dotyczy niestety 
tylko kilku fragmentów. Sinko uważa ten prze­
kład za parafrazę angielskiego przekładu Pope‘a, 
posiadający jedynie wartość językową zaś Moraw- 

/ *** i inni nazywają te fragmenty „fantazjami na 
tematy bamerowe".

Na tern Cle st ije się zrozumiała zasłOga Sinki, 
który od całego saereru lat studyuje Homera i

*) Biblioteka Narodowa: Homera „Biada" w  
przekładzie Dmochowskiego, opracował Tadeusz 
Sinko. Nakładem Krakowskiej Spółki .Wydawni­
czej. > ’

j  rzem ieślnicy 191 „ „ 23.7%
i robotnicy 82 „ „ 12.7%
1 niewiadom i 4 „ „ —

W idzim y więc, że w radach m iejskich m anty 
I przedstaw icieli w szystkich zawodów, a przed- 
i  slawiciele w arstw  fizycznie pracujących, t. j. 

rzem ieślnicy i robotnicy, w ynoszą razem  za­
ledwie 36.4%  ogółu radnych.

Podług w yznania:
katolików  573 t. j. 71.9%
ew angelików  26 „ 3.3%
żydów 183 22.9%
bezwyznaniow . 15 „ 1 .9%  -

Radni Żydzi wynoszą 22,9 prosc. ogółu radnych, 
podczas gdy w wymienionych miastach ludności 
żydowskiej jest conajmniej ponad 30 proc., a w 
niektórych .miastach, jak np. w Będzinie, jest ich 
ponad 50 proc. Widzimy więc z powyższego, jak 
płonną była obawa, że powszechne prawo wybor­
cze w gminach odda w ręce Żydów gospodarkę 
miejską.

Przynależność parlyjna jest niewątpliwie jedną 
z najciekawszych rubryk podziału radnych. Nie­
stety. wielka ilość podała się za bezpartyjnych, 
co niewątpliwie, odpowiada stanowi faktycznemu, 
Jecz nic nam nie mówi o obozie, do którego radni 
ideowo się zaliczają. Osoby, które określiły się, 
jako „narodowcy", zaliczamy do takiejże rubry­
ki, do klórej zaliczamy również Narodowe Zje­
dnoczenia Ludowe.

Podział p o lity czn y : 
bezparty jn i 207 t. j. 26%  „narodow cy" i N. 
TĄ. L. 70; nar. dem okraci chrzęść, dentokr. 
78 razem  148 t. j. 18.6% ; N. P. R. 79 t. j. 
10.—% ; Socjaliści bezpart. 5, P. P. S. 184, 
razem  189 t. j. 23.8% ; dem okraci 30 t. j. 
3.8% ; niem cy 7 t. j. 0 .9% ;

Ż y d z i: 1) ludowcy i inni 23 t. j. 2 .8%
2) sjoniści 

„ 3) poale-Sjon.
32 4.—o/o

27 „ 3.30/0
34 „ 4.20/0

i „fara jn ig te1 
„ 4) bund
„ 5) o rtodoksi 21 „ 2 .6 %

Jeżeli porównać ilość radnych wyznania moj- 
żeszowego z liczbą radnych, należących do grup 
żydowskich, widzimy, że ilość 183 spada do 137, 
a więc 46 radnych Żydów należy do frakcyi pol­
skich.

By otrzymać ilość ' wszystkich radnych so- 
cyalistycznych, należy do ilości socyalistów 
polskich doliczyć żydowskich zwolenników Bun- 
du, Poale-Sion i „Ferajnigle", otrzymamy wów­
czas liczbę 250 radnych, tj. 31,3 proc. Jest to cyfra 
wskazująca, jakie są wpływy socjalistyczne w 
miastach b. Kongresó.wki.

dzięki 1cmu mógł lak gruntownie i wszechstron­
nie opracować „Iliadę" i odsłonić swoim czytelni­
kom najnowsze odkrycia archeologiczne i ostatnie 
badania dyalektologiczne.

Sinko uważa „Iliadę" i „Odyseję" za dzieło 
tego samego poety jońskiego ze Smyrny z począt­
ku VIII wieku i wykazuje, że drobne sprzeczno­
ści nie stoją na zawadzie w przyjmowaniu tej hi­
potezy, tak silnie popartej przez holenderskiego 
uczonego v;tn Leetiwena. Słusznie rozumuje Sinko, 
że i u Mickiewicza i u "Wyspiańskiego spotkać 
można takie komtrowersye, a jednak nikt wątpić 
nie może, że dzieła swoje sami pisali

Homer opisuje nie kulturę mu współczesną, ale 
epoki mykeńskiej, gdy nie znano jeszcze ani 
pieniędzy, ani pisma, a kardynalnem zajęciem 
była uprawa roli, zaś wyrobnicy i kupcj poddani 
byli w pogardę. Pozatem zajmowali się obywate­
le, oraz całe szczepy rabunkowemj wyprawami, 
a zdobyte miasta usuwali z powierzchni ogniem i  
mieczem, o ile zwycięzca nie wolał zamienić wol­
nych mieszkańców w  niewolników.

W „Iliadzie" i „Odysei" wywyższa Homer szla­
chtę, a wyszydza lud i demokracyę w  postaci ohy­
dnego Tersytesa.

Szlachta ta lubuje się w sutych biesiadach, żo­
ny zdobywają w drodze kupna. Mimo to stawia 
na wysokim piedestale małżonkę, która w owych 
czasach była wierną i oddaną towarzyszką ży­
cia.

Naczelną cechą całej epoki hocueryckiej jest ry­
cerskość bohaterów, pochodzących najczęściej od 
bogów.

O tyh bogach i bohaterach mamy w  Polsce wia­
domości niestety tylko z obcych wydawnictw. Pol­
skich mitologu prawie że niema, bo nie można 
gezecież kilkq godrgrańków -zkelsytfej i  para

\
Wpływy lewicy w wymienionych naasUcfa 

noszą 250 socyalistów, 79 członków NP& 
demokratów, razem więc 359 ra 
podczas gdy prawica (narodowi, 
demokraci i bezpartyjni „narodowy®") 
wia 18,6 proc.

To też decydującym żywiołem 
bezpartyjni.

Po analizie składu rad miejskich, 
teraz do analizy składu magistratów 
miast. Magistraty są  jak wiadomo, 
przez rady miejskie z własnego g»wa 
Wnątrz.

Ilość członków magistratów wynosi UH, i |  MLJR 
proc. liczby radnycn. Wśród członaów - ■
tów w 1919 na 1920 nie było ani jednej koŁłetj^

W składzie magistratów widzimy silne p n .  
sunięcie w kierunku wyboru osób pracujący* P> 
myślowo. Ilość pracujących fizycznie z 36,4 jUWif 
w  radach spada na 14,8 proc. w inagiattadMiii.

Skład magistratów - pod względem wyznanio­
wym wykazuje silną przewagę żywiołu katolic­
kiego;

katolików  108 Ł j.
ewangelików & „
żydów 14 „
bezwyznaniow ych 2 „

W porównaniu ze, składem rad ilość członków 
Żydów w magistralach spada poniżej połowy, co 
uwydatnia następująca tablica:

Radv M agistraty 
katolików 71.9%  83.8%
ew angelików

83.80/o 
3.8o/0 

10 .9%  
1.50/o .

3.3%
22.90/0

1.90/0

3.80/o 
10.9%  

1.50/0b ezw yznan iow ych  
Wreszcie przechodząc do rubryki przynależno^ 

ści politycznej widzimy, że w magistratach prze­
ważają bezpartyjni.

b e z p a rty jn i 62 t. j. 4 8 .1%
„n aro d o w cy " 13
n a r . i ch rześc . dem okr. 5
N. P. R.
socjaliści bezpartyjni 
P. P. S. 
dem okraci 
sjoniści

7
2

30
8 
2

W porównaniu więc ze składem

10. lo/o 
3.80/0 
5 .4 %  
1.7%  

23.2o/o 
6. I 0/0 
1.60/o 

rad — skład
magistratów przedstawia się jak następuje:

bezparty jn i 2 6%
„narodow cy i N. D. 18.6%
N. P. R. 10%
P. P. S. i bezp. socj. 23 .8%
dem okraci 3.8o/o
niem cy 0.9o/o
żydzi: ludowcy i różni 2.8%

„ sjoniści 4o/o
„ Poale-Sion 3.3o/o
„ Bund 4 .2 %
„ O rtodoksi 2.6o/o

4 8 .1 %  
14.90/0 
5 .4 %  

24.90 u 
6. la b

I .60/0

lekko strawnych mitologii, nie stojących na nau 
kowym poziomie uznać za wystarczające do za­
spokojenia zarówno intejigencyi, jak i szerokich 
sfer, a jedni i drudzj nabrali już przekouaniu, 
że znajomość mitologii jest niezbędną potrzebą 
każdego kulturalnego człowieka.

Niema w Polsce njetylko wydawnictwa, którehy 
dorównywało np. Prellerowi, ale nawet takiego, 
któreby choć w części dało się porównać ze szkol- 
nemi wydaniami Góschena.

1 z tego także powodu należy się uznanie prof. 
Since, który znakomicie pogodził trudne stanowi­
sko uczonego, kroczącego w zgodzie z nauką i 
jednocześnie starającego się pisać popularnie.

Sinko jest pierwszorzędnym badaczem staroży­
tności i nowszej literatury, którą głównie na tle 
antyku opracowuje. W obszernym, przeszło sto- 
stponioowym wstępie do „Iliady", pisanym sty­
lem lekkim i miłym poznajemy jego rozległą wie­
dzę.

Nabyłem skłonność dokuczenia filologom, któ­
rzy bliźniemu nie przepuszczą nawet przecinka, 
za co ich zresztą spotykają przycinki, dlatego też 
przytaczam jedną z bardzo nielicznych wad styli­
stycznych. Sinko umieszcza w streszczeniu XVL 
pieśni takie zdanie: „Wreszcie nastała więc sy- 
tuacya, o którą prosjł Achilles, którą Zeus przy­
rzekł Tetydzie i do której sam dążył, ująwszy losy  
wojny w  swe ręce". Ileż bu zdań względnych błę­
dnie stosowanych?

Są to jednak drobne skazy, zwrócić jednak nale­
ży uwagę im to, żi* Sinko zaopatrzył piękny prze­
kład Dmochowskiego njetylko w cenny komentarz, 
rozpatrujący „Iliadę" jak najdokładniej, ale tak­
że w wyborne poprawki i wyjaśnienia tekstu.

W.  f  allek,
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Widzimy, że z wyjątkiem PPS. i demokratów, 
którzy w stosunku do udziału $  radach wykazu- 
)ą pewien wzrost, wszystkie frakcye tracą man­
daty na izecz bezparlyjnyh. Widzimy również, 2e 
pcródstawiciclstwo frakcyi żydowskich w magi- 
Wrałach spada do minimum — do 1,6 proc.

-Wreszcie, by zakończyć tę analizę dodać trzeba 
ile Sc 21 miast lewica ma przewagę w 11 miastach, 
prawica w 3, a w  7 m agistraty maju charakter 
Mizej nieokreślony.

W konkluzji niniejszego szkicu można z cala 
H><Mi>WQEOŚcią stwierdzić, że pięcioprzymicłniko- 
We prawo wyborcze do rad miejskich wbrew za- 
powieckaam prawicy nie oddało tycli rad w ręce

żywiołów; demnych, niewyrobionych I w ręce Ży­
dów. Powszechne prawo wyborcze do rad miej
skich powołujące do udziału w pracy samorzą­
dowej jaknajszersze w arstw y ludowe i będące 
w ten sposób prawdziwym organem demokratyza-
cyj życia publicznego nie przyczyniło się wcale 
do obniżenia poziomu intelektualnego rad i do 
wyeliminowania z nich żywiołów inteligentnych i 
wszelkich żywiołów nieproletaryąckich. Przeci­
wnie dopływ świeżych w arslw  ludowych pchnął 
rady miejskie na nowe tory zarówno w dziedzinie 
życia kulturalnego, jak i gospodarczego i stał 
się potężnym bodźcem reform w gospodarćc 
miasl“.

Uznawanie zagr. dyplomów lekarskich.
W „Dzienniku Ustaw’“ ogłoszono rozporządze­

nie w sprawie uznawania zagranicznych dyplo­
mów lekarskich.

Na mocy tego rozporządzenia uznanie zagrani­
cznego dyplomu lekarskiego przez jeden z wy­
działów lekarskich polskich uniwersytetów pań­
stwowych odbywać się ma drogą nostryfikacyi, na 
zasadzie przepisów ogólnych o nostryfikacyi ob­
cych dyplomów, po wykazaniu się przez kandyda­
ta przez radę wydziałową, iż przebieg jego slu- 
ttyów i egzaminów odpowiada warunkom, które 
są przepisane dla uzyskania dyplomu lekarza w 
jednym z uniwersytetów polskich.

Dyplomy lekarskie uzyskane przez obywateli 
państwa polskiego Zagranicą, oo do których me 
można stwierdzić, o ile poprzedzające je sluiiya 
i warunki ich uzyskam i odpowiadają przepisom 
obowiązującym w uniwi rs\ lęlacli poiskich, • mo­
gą być uznane vv wyjątkowych wypadkach, za­
sługujących na uwzględnienie za .wysiarczające 
dla nabycia prawa wykonywania praktyki lekar­
skiej w państwie polakiem w mysi ar!. 2 H powo­
łanej Ustawy na podstawie postępowania spraw 
tkającego przeprowadzonego przez wydział le­
karski jednego z uniwersytetów polskich.

Posiadacze dyplomów wymienionych wyżej u-

bicgnjący się na ich podstawie o prawo praktyki, 
składają w  dziekanacie wydziału lekarskiego o- 
branego uniwersytetu ]>odanic o uznanie dyplomu, 
dołączając polrzebne dokumenty.

Rada wydziałowa po rozpatrzeniu podania 
przedkłada ie ze swym wmoskiem ministerstwu 
oświecenia do rozstrzygnięcia, a w razie przy- 
cjmlnego, rozslrzygnięcia zarządza postępowanie 
sprawdzające.

Postępowanie sprawdzające ma na celu stw ier­
dzenie. czy kandydat posiada wiadomości potrze­
bne dla wykonywania praktyki lekarsko j i pi.jo, -i 
na zbadaniu świadectw kandydata i prn.ilc i u y.a 
egzaminom według swohoanej oceny i aby wy- 
dy.Ailo.wej, przyezcnl rada ma prawo żądać od 
kandydata, by uczęszczał przez pewien czas na 
wykiady i ćwiczenia lub odbył próbną praktykę 
W zakładach wydziału.

7. końcem roku akademickiego dziekanaty wy- 
dziaiów lekarskich przesyłają ministerstwom 
zbiowia publicznego oraz oświecenia spisy kan- 
ilydató.w poddanych postępowaniu sprawdzające­
mu. zawierające imię i nazwisko, rok i miejsce 
urodzenia, oznaczenie dyplomu oraz dalę ukoń­
c z e n i a  i wynik postępowania sprawdzającego.

Z e  i m a ł a .
"lążęcy dar. Zmarła vv Paryżu wdowa po Śn­

ie bar. Rolszy luzie zap sala a te.-i u.i-n 
rządowi francuskiemu obszerny swoj .pałac 

farzy ul. Berryer, obejmujący wraz zc wspania­
łym ogrodem, słynącym odduwnu jako jeden z 
najlepiej utrzymywanych w Paryżu, 11,006 me­
trów  kwadr., poza tom zaś zbiory w pałacu i 160 
tys. franków reniy rceznej na utrzymanie pałacu.

Baronowa urodziła się we Frankfurcie nad 
Menem, a poślubiwszy Salomona P.olsrylda, osia­
dła w  Paryżu. Mając w stręt do przenoszenia się 
z miejsca na miejsce, nie posiadała woale sie 
dziby letniej i przez 10 lat nie opuszczała wcale 
stolicy Francyi, nie wychodząc prawie zupełnie 
poza granice swej posiadłości. Przepiękny, co 
prawda, ogród uprzyjemniał jej chwile tego do­
browolnego więzienia. Nie .znosiła też samocho­
dów, lubiła natomiast konie, posiadała więc przed 
Wojną stajnię, liczącą 20 kom rasowych. Wszyst­
kie te konie zarekwirowano jej po wybuchu woj­
ny i uigdy już ich nie odzyskała. Przywiązanie 
jej do siedziby paryskiej było tak wielkie, że na­
wet w najgorszych dla Paryża chwilach podczas 
ostiątniej wojny, nie dala się namówić do opusz­
czenia swego pałacu

Wśród zbiorów, ofiarowanych rządowi francu­
skiemu razem z pałacem, odznaczają się: nad­
zwyczaj cenny zbiór tabakierek, skolekcyonowany 
przez bar. Salomona, dalej zbiór porcelany chiń­
skiej, wyroby z kości słoniowej, bronzy, emalie,, 
meble, obrazy i gobeliny, a wśród rozmaiiych o- 
sobliwości, w prost bezcennych, ty ar a papieska, o- 
zdobiona drogiemi kamieniami.

Rząd francuski zamierza urządzić w ofiarowa­
nym sobie pałach, pod nazwą fundacyi Salomona 
Ftotszylda, dom dla artystów, dostępny w  pewne 
dni tygodnia dla publiczności.

Ciekawe wiadomości.
Pierwszy europejski drapacz niebios. Pierwszy 

W Europie dom wielopiętrowy powstaje we 
Frankfurcie nad Menem, według projektu budo­
wniczego Fryderyka Voggenbergera.

Co prawda, w  najwyższem miejscu — bo nie 
wszędzie wysokość jego będzje jednakowa — do­
sięgnie tylko wysokości 60 metrów i liczyć bę­
dzie 15 pięter, co nie można nazwać fmponującem 
wobec kilkodziesięciopiętrowych domów takiego 
Nowego Jorku, w  każdym jednak razie będzie naj­
wyższym domem w Europie.

Szkielet jego powstanie z żelazo- betonu. Szero­
kie i liczne korytarze i ogromne schody centralne 
mają zapewniać bezpieczeństwo w  razie pożaru. 
Poza tent kilka dźwigów osobowych obsługiwać 
kfftee wszystkie pLętrg.

Ginach ton przeznaczony jest na pomieszczenie 
biur i składów domu handlowego \  ogel et Co tup.

Jak  :n»'jl widzi świat? Oko motyla posiada 
oOJO mc.łych źrenic, których każda osadzona jest 
na 8 nerwach. Pozwala to mo-tylowi widzieć je ­
dnocześnie pod 5060 kątów. Oko tego miłego o- 
wada odbija obraz nie w sposób odwrócony, jak 
ludzkie, lecz wprosi. Tak więc motyl mu przed 
sobą obraz, podzielony na nieskończoną ilość pól. 
Zdolność widzenia motyla zbadano w ten sposób że 
umieszczono oko jego pod mikroskopem i patrzo­
no przez nje. To badanie wykazało, że motyl jest 
krótkowzroczny i wódzi wyraźnie zuledwóe na 1 
metr odległości.

Słynny entomolog angielski Eltringliam zajmo­
wał się badaniami, czy oko motyla wrażliwe jest 
na barwy i doszedł do przekonania, że oczy nie­
których motyli wrażliwe są, jak normalnie ludz­
kie na całą skalę barwą podczas gdy inne motyle 
widzą wszystko w barwie czerwonej.

Międzynarodowy miasto, świeżo ukończony roz­
biór danych, osiągniętych podczas spisu ludności 
Stanów Zjednoczonych w 1920 r., wykazuje, że 
miasto Nowy Jork liczy 4,294,629 mieszkańców 
pochodzenia cudzoziemskiego, a tylko 1,164,834 
Amerykan rodowitych.

Nowym Jorku mieszka np. 994,556 Żydów, tj. 
prawie tylu, ilu mieszkańców liczy cała W arsza­
wa; Włochów łjczy Nowy Jork 802,893, tj więcej
0 100,000 niż wynosi cała ludność Neapolu. Na­
stępnie idą Irlandczycy, posiadający nad Hudso­
nem 637,744 przedstawicieli swej rasy, dalej 
Niemcy, których znajduje się tam 593,000; wre­
szcie Polacy Słowianie, południowi, Austryacy
1 t. d.

Metropolia więc wschodnia Stanów Zjednoczo­
nych jest najbardziej między nar odowem miastem 
na świecie.

 0-0----------
Żniwo ustawy sierpniowej.

W „Przeglądzie W jęcz “ czytamy:
Liczba żołnierzy i oficerów, skazanych na mocy 

ustawy sierpniowej (mającej obecnie być zmie­
nioną), przedstawia się jak następuje:

Na oficerów w  r. 1920 zapadło 11 wyroków. W 
tern wyroków śmieici 10, wykonano 7 wyroków: 
w  r. 1921 zapadło wyroków 33, na śmierć 7, wy­
konano 7; w r. b. wyroków 6, na śmierć 2, wy­
konano 2.

Na szeregowców w r. 1920 zapadło wyroków 93,: 
w tern wyroków śmierci 49, wykonano 15, w r. 
1921 wyroków 240, śmierci 17, wykonano 2; w  r. t>. 
wyroków 45, śmierci 5, wykonano 1.

Zaznaczyć .należy, że cyfry r. b. dotyczą tylko 6 
okręgów wojskowych i nie uwzględniają wyroków 
fi§dóvr golowych.

Dziai gospodarczy.
H andel i przontys!.

Reglamentacja handlu zagranicznego w Niem­
czech. Niemcy przygotowują się już do prawdopo­
dobnej konieczności zniesienia zakazów wywozu 
i przyyozu szeregu wytworów przemysłowych za 
granicę i z zagranicy. Celem ochrony państwa 
przed przywozem niepożądanych artykułów i 
przed wywozem artykułów jego ludności potrze­
bnych- zamierzają wprowadzić wysokie ela wy­
wozowe i przywozowe na odnośne kalegoryc to­
warów.

Dodatek celny w Austryj. Rząd nałożył w dro­
dze swego zwykłego rozporztidzenia 1A  0 pro­
centowy dodatek celny na te przywożone do Au- 
stiy i towary, które nie podlegają przymusowi 
opłaty cła w zlocie. Kupcy austryuccy rozpoczęli 
silną akcyę przeciw powyższemu rozporządzeniu.

Wydzierżawienie rosyjskich kolei żelaznych. 
Komisaryal komunikacją złożył radzie komisarzy 
ludowych szczegółowy raport o stanie kolei żela­
znych, wskazując, że dalsza eksploatacja kolei 
przez państwo daje coraz większe niedobory, po­
nieważ rząd nie jest w stanie odbudować własnym 
kosztem zrujnowanego transportu. W raporcie 
jest podany projekt, aby państwo zatrzymało pod 
swym zarządem tylko główne magistrale, mające 
znaczenie strategiczne, u wszystkie pozostałe, nie 
wyłączając kolejek podjazdowych, powinny h je  
aatyehmiast puszczone w dzierżawę na dłuższ, 
termin lym iow. akcyjnym, które mają zapewnione 
kapitały zagraniczne. Wszyskie prywatne przed 
rewolueyą koleje żelazne powinny być wydzierża­
wione poprzedniku właścicielom. Rada komisa­
rzy ludowych zgadzając się w zasadzie z treścią 
raportu przesłała sprawę do rozpatrzenia wszechr 
centr. kom. wyk.

Koiwencya fińsko niemiecka. Po kilkudniowy eh 
rokowaniach w urzędzie spraw zagranicznych 
między niemiecką a fińską delegacyą podpisaną 
została konweneya regulująca najaktualniejsze 
kwestye gospodarcze obu państw-. Dotyczy ona w 
szczególności uregulowania kwestyi podróżowa­
nia przedstawicieli handlu, ruchu kolejowego i o  
krylowego, a nadto pełnomocnictw władz kon­
sularnych. Konweneya zawiera nadto świadczenie 
obu stron co do gotowości wejścia w układy 
nad układem gospodarczym obejmującym cało­
kształt stosunków wzajemnych.

Finanse.
Budżet angielski. Preliminarz budżetu Anglii  

na rok budżetowy 1922—3 wykazuje w  wydadkack 
910,069,000 funtów szierłingów. Praca komisyi o* 
szczędnościowej Geddesa wydała wyniki doda­
tnie. — Długi zagraniczne Anglij spadły dzięki 
poprawie kursu funta o 1,278,816 funtów; bieżący 
dług państwowy zmniejszył się o 246 milioiłów^ua 
tów, amortyzacyjny czteroletni o 264 milidnów 
funtów. Rząd sądzi, iż dług Anglii zaciągnięty 
w Stanach Zjedn. zmniejszy się w  nadchodzącym 
roku, dzięki dalszej zwyżce kursów  o  355 milio­
nów funłów.

Oferty kapitalistów zagranicznych dla R osyl 
Syndykat przemysłu trykotowego czeskiego zapro­
ponował 'Wukospiłce eksploatacyę fabryk trykoła- 
rzy na Ukrainie, zobowiązując .się dostarczyć nie 
tylko maszyn, leca i surowce. Porozumienie iuą 
nastąpić w  krótkim czasie.

Analogiczną ofertę złożyli Wukospiłce, przeo- 
stawiciele polskiego przemysłu skórzanego, którzy, 
chcą eksploatować garbarnie. Oferty tej jako nie 
korzystnej dla siebie Wukospiłka me przyjęła, po­
nieważ zastój w przemyśle skórzanym na Ukraj* 
nie* daje się stopniowo usuwać przez sprowadza- 
nie brakującego dotąd ekstraktu dębowego.
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Y iktoria  Żtżkoe—W isła niedziela 3:1 (31), 
poniedziałek  3 1 (2:0). W isła w niedzielę, a 
baidziej jeszcze w poniedziałek w ykazała 
b rak  dostatecznych kw alifikacyj do k laso ­
wych spotkań  między narodow ych. Musi d u ­
żo jeszcze nad sobą popracow ać.

C racovia—-Pogoń, Lwów, 0:3, niedziela. 
C racovia—Lechia, Lwów, 11:0, poniedziałek. 
Rubikon przekroczony -— C racovię już mo­
żna pobić.

S tu rm —M akkabi o mishrzostwr ’ M ak- 
kab i okazuje się drużyną niepew na, na k tó ­
rą  nigdy nie m ożna liczyć. Szczególnie B iel­
sko daje się teiuu klubow i od szeregu lat 
we znaki.

Ju trze n k a—Union, Łódź, 3:2, sobota." — 
Ju trz e n k a —Turyści, Łódź, 2:0, niedziela. 

H akoah—B. B. S. V. II. 4:2.

W YNIKI ZAGRANICZNE.
(Telegram  w łasny „Nowego D ziennika11), 
W iedeń, S p o rlk lu b —H akoah 1:0, P lac

sportow y H akoahu okazał się niedogodny, | 
zanadto  w ystaw iony , na działanie słońca i 1 
w iatru . Goal, strzelony przez K anhausera 
w 43 minucie w pierw szej połow ie. K ornery 
4:2 dla H akoah. W  drugiej połowie Ilak o ah  
góruje.

O s l m a r k —- R u d o 11 sh ii g e 1 3:1,
V icn n a - -Admira 5:2.
F. A. C.

" f
-  W acker 2 :1 .

R apid—Siirimering 2:0,

II. K lasa.
S lo v an — D onaustad t 4:0. 
G e rm an ia —K ennw el 2:1. 
G ersthof Bewegungsp. 2:1. 
R ed S ta r —S.;.ordrcunde 1:2.

W . A . C .— "Nil s id  orf 2:0 .
S turm — Blue S tar 4:1.
D Sp. T ro p p au— M akkabi (Beiflo) 7:0.
M akkabi M. O straw a—B eskid O rłó w  2 :(^
Praga. SpJrLa— U nion Źiżkov 2 :1 .
Slavia-—K openhaga 3 :2 , 20 .000  w id z ó w ,

---------------oo---------------
— Stu ramom Związku P rzedśw it B u tH h tC  

wygłosi tlziś we w torek  nu U niw ersytecie Jjgiefc 
loiiskim (sala ."»)), Kol. S tanisław  1 tt* F*
fera t na lemat „N asz stosunek do ^aaraT  wriudfr 
mik ów żydowskich w Warszawie'*. Początek “r 
godzinie 7;X) wieczorem.

-oe-
i. ELOW iH1KJSKI m n  IM.

W i ó r e k :  „ M i z a n t r o p " .

MIEJSKI TEATR OPMK4 
\Vt'u».-k: „UrJop małżeński".

* ilA T k  „ U 0 i « I U ^  
W tuiek: „Świderek".

OPERdTKA TEATRU „MOW O**" 
Wtorek: „Szpera".

j M u o n r .
13. \ ;

a ż u r y
Ir

naii

Niniejszem muny zaszczyt zawiadomić naszych P

.:. l-k:k|r., ęazow. i 
niższe i ha za m ó w , 
w ytw órnia  833

Lamp EJefttr.

U l

P L Q ¥ : m  S T A L O W E
jako niezbędne zam knięcie do paczek poczt., 
workowy k o n e s e k  i różnego rodzaju opakow ania

W I N I E T Y
\z karto n u  do worków , na sygua i t. p. poleca

1 ieiwsza w K n !ii tatirjka w y rc ó w 'w tą je w tfb  iw M i t  z kirtsou
M. KABLA Sycowie w Sokalu
412 P rosim y żądać oferty.

ła
Sm lm  g * .
w yć*ii i w 1j £ l a w y c l i ,  U tiiitbiM iii*. 
C E ęśu i i p r z e r ó b k i  u s k u t e c z n i a  
Zakład mechaniczno Instalacyj­
ny A Jędrzejów uh i, Kraków,
Karmelicka 0k‘. 812 (‘J-JJ)

Absolwent Akademii Handloi 
z owuletuCa praktyką
w dziaS@ spedycyjnym

Arnoui« Hi-iiur-u Ki-a-1 jioszukujc odpew iednej posady. Łaskaw e Zgh 
sze-nia pod „ Absolwent" do Adm. N. Dl. 7-k ó w , G r o d z k a  2 5  p o ­

s z u k u j *  o h t o p « a i » c p » * * g «  d o m u
do prakŁyki. 837

• i łię  pr»> odbiorze) co następuje:
I) K Ó a z u le  m ą s k ia  letnie dzienne z podwójnemu 

U U M łtM nj z dobrego zefiru kolorowego najmoduiej- 
W A  deseni w paaeczki po 1 950 Mk. za sztukę, za 
y«  tuzina 11.1(0 Mk., tuzin 22.300 Mk.

3) Talcisi keszule z francuskiego zefiru po 2.500 Mk 
■a sztukę, i  kołnierzykiem z tegoż materyału 2.750 > 
M L, MB tuzina 16.500 Mk. 

r ,  K m u a l a  m « s k la  nocne białe z dobrego gn 
materyału „Silezia* po 2.250 Mk. za sztukę 

gatunku 2.600 Mk. za sztukę.
i) k t l t s e n y  m a s k i*  po l.oó!. 

Mk., Wyższego gatunku 2.650 Mk 
za parę.

5) k o s z u l a  d a m i k i a  białe > 
zagranicznego batystu z koronkami 
i watawkami po 2.000 Mk. za sztuka.

6) S p ó d n ic z k i  (kalki) białe ba­
tyst# we z koronkami po 2.800 Mk. 
sa sztukę.

7) C h u s te c z k i  batystowe do eo­
na damskie za tuzin iJ.ÓOO i 401-0 Mk.

8) Ckustk. męskie do nosa za tu­
zin 3.700 i 4.500 Mk.

9) P rz o S C to ra d ta ro z m ia ru  2X2 j 
mtr. dobrego gatunku ze speeyalne- | 
go płótna, nadającego się na prze- i 
SeieraUłii po 2.900 Mk. i wyższego j 
gatanku po' 3.500 Mk. za sztukę.

10) S k a r p u tk i  męskie te in ie1 
ezarne j kolorowe za pół tuzina I

tW u  Mk. 3.000 i o.SCO Mk. (zależnie oii gatunku). I
I I )  P d h c z o c h y  dln.slfic cienkie czarne i koiorowe | 

M B ) 8  p a r  2.0C0 Mk., 3.000 i 1 000 M’c. (zależnie od > 
gatunku).

12) Również porisdamy na składzie Irykotinę jed 
wzbną najwyższego gatunku, szerokości ISO cm., spe- 
uyainie na suknie damskie we wszystkich najmodniej- ; 
szych kolorach, jak to czarny, granat, złoty, fokstrot, I 
elektryk, pi« iło w y , różowy, niebieski, stalowy, bron 1 
zewy. pawi i nuarau tofK  i wysyłamy kupon na całą i 
eaknlę (1 m. 40 cm.) za 15.500 Mk Kupon na bluzkę 
■i tej tryketiny 7.800 Mk

Satyna iram u»kn w różnych deseniach fantazyjnych > 
również gładka kolorowa 85 cm. szeroka po 1.S0Ó Mk. j 
za mety.

M arkizeu francuska gładka i w doseniach w kolo- | 
rach eznaczonyth wyżej po 2.300 Mk. za metr gatun-1 
ku 'najwyższego.

Za przesjiUę i opakowanie dolicza się 600 Mk. 
Zamówienia Wysyłamy natychmiast (można nawet 

bez zadatku). Przy zamówięniu na koszule prosimy po- , 
dać num er kołnierzyka. j

U W agU  I Za nieodpowiedni towar zwracamy ple 
eiądze w przeciągu 14 dni.

Zamówienia [nosimy adresować:
D o  s k ł a d u  f a b r ; u h f l ( , j

M e i S i M n M
WarsiBwe, Zlofta 2ML p.

P Sł Przyjeżdżających do Warszawy uprzejmie uprą- j  
szaiuy e odwiedzenie naszego składu i osobiste prze 
kouanie sie, co do g«tunnu towarów ; cen.

K e e g e r a ty w e M ,  K 6 łk c m  R e ł n i t i y n  I S ie * . 
H a r z p i e t i c c f  d e o o d i t a  w aru n k i. 321

K r a k ó w , D i e t l a  l a r .  1 3 S £ .

• r . . ..__       _______ _____ .... • e
N iL łau -u . Gal. Sji. N&yaawa, R ed. nacz. D r I jn . b ca w arz b a rt. R ed. o 4 t  t f. M. ^ z t u m  Nowa D raka,**1*  D zieam ko y .  G rzaz-kaw ej 7

A A A A A A A A A A A A A A A A A
l : i t a t i k z ! ł d a j s ) ) (  ź f c t f e k d l a  iit:p i4 (V R >  n a

P R Z E F t  m i N E
( d l i .  f  i o i w ,  P a t i  i w j t ł e * i ) .

K a it l ;* .  r h o ć h y  n a ) 3 ( ń ł  a 2 «  *.»jpc*, fcdy o p e r a t y ! ,
iu i i  *ii« ,:A ' j ! y f J e c r y u  jr _z u f . t i » «  . .s o Ujk U id  p / i f t u t i : ; -  :

b ię  L o z  i ę > o i i b h u ii- .r iu iłi*  *LM łł4j;i/*D ti n o w e g o  |UłOh»uŁoVr'
W Jłlul«Lr>kil w ^ u  i |;» Cr r. L l"M  (i3 y t  gśkljMlM j z p ł lE la  « w.̂ zrirj.aDM j li. r!cv*:utat w hc(J«|>tfł*T.tif) — l/lu t'ifc dnasfclśit 

—  i ’: i l f  u ly  Ykt  "w. a-■ bit*11 p : tń .-1 w a u h . f t s

M . T H I Y ^ a k n ,  K re k & w , Jf h m m t ó  '■
< b e k  H o l e J u  ^ W  ik t o j^ y a * * ) .  I

1 )1 1 9 0 9  Z a r - u w c i i łH .  i i  l e c i y n y  j j o d  p w a r a n r y ą  c a ^ e l  ; 
k W O SH . w  w y p i ic U m e h , B t l i .e  w s s e lk i i*  d o iy e b c a i i f i o w o  p r w f l t d r i a l u  
li-W . y w y r> * lllx k i•  n i e  p o m o ^ ł y .  y d y ż  n a s z ,  J u k o  u t i a o w n y ,  p r a « ś e i o e  * 
w E s y s t k i e  d o l y c H o . a c o w e  i v y c a ł a t k ł .

IsiEisIfeiSllkialEiifciEilslISIBiaiSIśiBj
P ł a s z c z e  g l i n i u a t

P r z e k e r e d ł a  gum owe

O b c a s y  « urnowe 

|  C e r a t r  wszelkiego rodzaju

L i n u i a t m  D y w a n y  

Chodnik!, »
poleca hurtownie i częściowo

ZYTO, JĘCZMIEŃ, OWIES, 
PSZENICĘ, ŁUBIN,

wszelkiego rodzaju zkoi«, saradellę, 
nasienie kotiiczi otręby pszenoe 
oraz paszę wszelkiego rodzaju ku­
pują na własny rachunek 1 przyj^ 

muję do sprzedaży komisowej.

W łasne spichrze z dojazdem  kolejo­
wym i wodnym, ewentualnie składy 
i przyjęcia po  najniższych staw kach 

ekspedycyjnych p riy jm ujs

E DARTl-itia&g
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